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oraz ćwierci by,dlęcych na przenośniku rurowym (20)
nie jest zmechanizowany.

Przedstawiony wyże j opis technologii ubo ju oraz
przeprowadzone obserwacje praktyczne pozwalają na
wysnucie następujących wniosków i uwag:

1. 'W'spólna linia uboju ttzody chlewnej i bydła sta-
nowi niewątpliwie oryginalne i w pe,wnym sensie re-
rvelacyjne rozwiązanie konstrukcyjno-techniczne, Fakt
ten podkreśla także literatura fachowa innych krajów,
a samo rozvziązan,ie stanowi przedmiot handlu zagra-
nicznego.

2. Usytuowanie poszczególnych urządzen (patrz rys.
2) dostosowane zostało do konkretnie posiadanych
(w Gyóngyós) pomieszczeń, w których przeprowadzono
modernizację. Pociągnęło to za sobą nie zawsze pełne,
tj. maksymalne wykorzystanie p,owierzchni produkcyj-
nej oraz krzyżowanie się ,dróg przesuwu masy surow-
cowej (np. krupony skór).

3,Przedstawione wyżej rozwiązania techniczne
wskazywać mogą kierunek modernizacji średnich
i małych rzeźni polskiego przemysłu mięsnego. Nale-
ży tu oczywtście zwrócić uwagę na zróżnicowaną tech-
nologię przeprowadzania poszczególnych zabiegów
i operacji.

4. Stosowanie wspólnych linii uboju trzody chlewnej

i bydła wyda je się celowe szczególnie w rzeźniach
średniej wielkości, usytuowanych w ośrodkach hudo-
wlanych. Może to zapewnió pełne wykorzystanie zdol-
ności przetwórczej, gdyż jak wiadomo nasilenie poda-
ży poszczegónych rodzajów żywca tzeżnego przypada
na różne okresy w skali roku,

5. Wysokość hal ubojowych rzeźni starszego typu naj-
częście;j w zupełności wystarczy na zas,tosowanie sto-
sunkowo wysoko usytuowanego przenośnika (4,30 m)
stanowiącego podsta,"vowy człon techniczno-technolo-
giczny kornbinowanej linii ubojów.

6. Na przedstawionej linii przeprowadza się takźe
ubój cieląt i owiec w sposób podobny jak i ubój bydła.
Do tego celu przystosowane jest rozmieszczenie i ztóż-
nlcowanie poziomów poszczególnych stanowisk pracy.

7. Codzienny ubój naieży ze względów sanitarno-hi-
gienicznych rozpoczynać od trzody chlewnej, a kończyć
na bydle,

8. Podane w opisie rozwiązania techniczne pozwala-
ją (niezależnie od efektywności ekonomicznej) na po-
ważne podniesienie warunków sanitarno-higienicznych
i dalszą humanitaryzac ję pracy w fazie wstępnego
przerobu żywca rzeźnego.
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Sprawne i efektywne prze,plowadzenie tuczu
trzody chlewnel, uz]ależn,ione iest od kilku z,a-
sad,niczych czynlników, jak: jakoś,ci zwietząt
ivziętych do tuczu, żywienia, pomieszczenia,
pielęgnlacji i innych.

Znaczenie pomieszczeń w tuczu trzody chlew-
nei iest dotychczas w szeroi]<iei praktyce mało
doceniane, mimo, ze stano,ń/i ono wazny czyn-
nik wpływającv nla zdrowie i prodł.rl<cvjność
zwierząt. Poirnieszczenie winno zapewrl]iaĆ tIZo-
dzie chle",ł.nei odporł,iednią temperattrrę, wil-
gotność, dostęp świratła, chrronić przed przecią-
grami i posiadać dobrą wentylacię (5, 6, 11). Jest
rzeczą powszechnte znalną, Że istotną ptzYCz\I-
ną w większości zachoTowań trzady chlewnei,
a szczególnie prosiąt i v/archlal<Ów są nieo,dpo-
wiednie wanunki środ,owiskou,e.

Wśród pTzyczyn chorób ufl<ładu oddechowego
prosiąt i warchlaków a nawet i sztuk doro-
słych, największą rolę odgrywają niewłaściwe
urządzenia Lpomieszczeń: zimne i wilgotne le-
gowiska są częstro przycz\nną schorzeń płuc (7).

Cena (2) podaje:,,praktyka lekarsko-weterynaryjna
rvykazu je, że bardzo często świnie przebywają
-w chlewniach, w których nie ma ani kawałka suche-
go miejsca na któryni mogłyby spocząć",.. ,,świnie
w takich po,rnieszczeniach słabo rołsną, m,ało przyby-
,ńIają na wadze, mim6 spoźycia dużej ilości pokarmu".

Żulińskź (15) pisze: ,,Pomimo jednak rrstalenia, iż
bezp,6l§lg6rrlm sprawcą grypy jest zarazek prze-
sączalny, powszechn,ie przypisuje się d,oniosłą rołę
wpływowi środowiska na powstawanie schorzenlia.
Tak więc różnego rodza-ju blędy chowu żywienia,

transportu itp. nie tylko sprzyja ją,7ecz nawet warun-
kują wieloknotnie wybuch choroby" i dalej podaje:
,,'W rzadkich przypadkach prosięta i warchlaki po
przechorowaniu rozwijają się dobrze. stają się tym
bardziej niebezpieczne jako nosiciele zarazków-.
Śmiertelność w stosunku do zachororł,ań u t5,c)r
zwierząt wynosi 50-80%,".

Na pierwsze miejsce ptzyczyt wywołujących ma-
sową zachorowalność na grypę świń wysuwają się
niewłaśc,iwe legowiska.

Najbardziej szkodliwym dla świń składnikiem po-
wietrza przy niskiej temperaturrze jest para wodna,
o ile występuje w powieirzu tłr nadmiernych ilośc,iach
(13). Przyczyną w-zrostu wilgotności w pomieszcze-
niach dla zwietząt jak podaje Sk,orochoćko (13) jest:
a) wilgo,trnŃć wytwarzana ptzez zwierzęta b) wilgoć
wytwarzana przez powier,zchn|ię mokrej podłogi, wil-
ootnej ściółki c) wilgoć powietrza zewnęt
Ronrada (9), zwierzęta produkują 650ń wi
trza, parowanie podłogi daje 20-250ń,
zewnętrzne 10-15% wilgooi. Naturalnynr sposobem
zapobiegania nadmiernemu zawilgoceniu jest obok
ograniczenia źródeł wilgo,tności, wymiana powietrza
przy pomocy wentylac ji (5). Czystość porvietrza
w chlewni za7eży w znacznym stopniu i cd sprawne-
go działania urządzeń kanalizacyjnych.

Właściwe warunki utrzymania świń, zarówno tucz-
ników, jak i świń hodowlanych umożIiwia kojec,
w którym część legowiskowa i długość kcryta dosto-
sowane są do wielkości sztuki. Wg Konrada (9) po-
wiei:zchnia części legow,iskowej !.lojca dla tuczn,ików
powinna mi,eć takie wymiary, aby przy pełnei obsa-
dzie zwier'ząt, gdy wszystkie zwierzęta położą s,ię na
legowisku ?0% powierzc,tlni l!y}o zajęte. Wieksze leqo-
wisko umożliwia zbyt duźą swobodę ruchu tucznikórv,
co wpływa na zmniiejszenie przyrostu i zmniejszenie
instynktownej dbałości świń o utrzymanie go w czy-
stości. Wieikość części gnoj,owej powinna być rów-
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nleż zależna od wielkŃci tuczników, jednak w prak-
tyce wlielkość ta najczęściej jest stała. D}ugość koryt
w kojcu winna zapewniać m,ożliwość jednoczesnego
karmienia wszystkich sztuk danego kojca. Biorąc pod
uwagę wymienio,ne wymagania, kojec winien być tak
urządzony, aby powierzchnia jego części legowisko-
wej i długość koryta była dostosowana do ilości po-
miieszczonych w nim tucznikórr danej grupy wagowej
i aby umie,szczone koryta jak najbardziej usplrawniały
proces zadawania paszy, a położenie części gnojowej
kojca,urmo,żliwiło racjonalne zorganizo,walnie lpracy
przY usuv/an]iu na,\ń7orzu.

Wielkość połvierzchni l,egowiskowej kojca, jak i dłu-
gość koryta, przypadająca- na jednego tucznika w po-
szczególnych grupach wagowych jest różna, Alełan-
d,rowicz (1) podaje dla tuczników w grupach wago-
wych od 40-97 kg powierzchnię legowiska na sztukę
w granicach od 0,36 m9 do 0,4B m2, a dłrrgość koryta
od 0,24 do 0,33 m b. Ilonrad, (9) cytując literaturę nie-
miecką, podaje dla tuczników od 30 do \25 kg, po-
wierzchnię legowiskową w glanicach od 0,40 d,o 0,B0
m2, a długość koryta od 0,25 do 0,40 m b, na sztukę.

Według aktualnych zarządzeń Centrali Mięsnej (3)

dla tuczników o końcowym średnlim ciężatze przy
uboju 110 kg, przewiduje się powierzchnię legowiska
0 75 m2 i długość koryta 0,3,3 m b.

Duże znaczenie dla zdrowia i samopoc,zucia śwtiń
ma jakość i sposób wykonania podłogi rv kojcu (10,
11, 14), Obecnie najczęściei spotykamy podłogi
w chlewniach zbudowane z cegły zalane cementem
]ub cementowe. na klóre z reguły położone są drew-
n,iane prycze (11, 12).

N,ieco,odmienny system po,dłogi w kojcu dla świń za-
stosowali niektórzv hodowcy w Ameryce. a za ich
przykładem w Hołandii, Belgii i Niemczech (8). Część
9no,jr6q7ą powierzchni podłoei ko jca jest wykonana
, ,^głv zalanej cementern lub asfaltem. ewentualnie
zrobiona z cementu. część ]eEowiskowa jest ułożona
z ,Drasowanej słomy. Tepo rordzaiu lepowisko. aczkol-
wiek mające pewne wady ze w7g7ed1] na niemożl,i-
Tłlość rrrowadzenia odkażania w czasie tuczu, wvdaje
sje bvć nailepsze ze wzgledu na dobre właścilvości,
takie jak: elastvczność suehość i ciepło.

Celem niniejszej prac,y było przebadanlie wpływu
zmien;o,nego środowiska przez zastosowanie prasoiiva-
nej słomv na części leqowiskowej na zachorowalno§ó
ślviń na grypę.

nłatoriał i metoda
Badania przeprowadzono w chlewni tuczu przemy-

słowego w Borowlinie, odległej od Zamościa o 7 km,
należącej do Zakładów Mięsnych w Zamościu (a). Do-
świadczeniem objęto dwie chlewnie, jedna starego ty-
pu, o tradycyjnym sposobie słania i wyrzucania obor-
nika, druga była przerobiona i dostosowana do jedno-
razowego słania słorną prasowaną p,rzez całv okres
tuczu. Chlewnię przerobioną w dalszej cześci pracy
nazwano chlewnią dąświa,dczalną, o tradycvjnym spo-
sobie słania. kontrolną. Budynki chlewni jednei i dru-
giej sa zbudowane z ce=s.ly, bez pcddasza użytkowego,
o płaskim dachu. Przez środek budynków pizecńoózi
korytarz paszo\Mo-gnoiowy, o szerekości 1,B5 m. Przy-
gotowanie 1karimy odbywa sie w osohnym budynku
noza chlewniami, skąd dowozi się kolejką do, koryt.
Ko ejka tą rówrnież wywozi się obornik z ko,jców
chlewni kontr,olnej (patrz szkic).

W ch ewn,i l<ontro]nej powierzclhnia kojca wvnosi
]4.40 m?, w którym utrzymywano 12 tucznikółv do
końcowego cieżaru ubo,,ioulego 110 kg.

Powierzchnia na jednego tucznika wynosi 7,2 m2,
a długość koryta 0,30 tn b, Koryta są umieszczone
llrzdłuż ścianki od korytarza_ i(podnoszora k]apa do za-
da_wania). Jak z powvższego rłrynika stosune]< 1ro-
rł,ierzchn,i podłogi kojca do długości koryta jest nie-
n.awidłowy. a w zuljaz,ktl z tym oowierzchnia koica
nie ,iest należycie wykorzystana. Posfanowionn prze-
hlldowa,ć wewnetrzn], poc]ział ko jców, z zastosowa-
niem jednorazowcgo słania w formlie prasowanei sło-
my z dostosowaniem ponrierzchni kojca i długości ko-

242

tZKlC tlłtwvl ru łtlówĄ Z ppAjOwANt]
ItaMY

k,]opul,c lprun zbtonlł nałxlf )d|, ru.l.)..ne

częsc lalco d,l

vru otithLllow \

ryta, zgodnie z przyjętymi nolmami (patrz szkic). Na
części legowiskolł.e j zerwano cementową podłogę
i we wgłębienie to ułoźono lprasowa,ną słomę, pozostałą
część kojca wycemento.lzana stanowi część gnojową,
W ścianie zewnętrznej vrybito otwór, który jest po-
łączony ze zbiornikiem na odchody. Spadek w części
gnojowej kojca jest skierowany w kienunku otworu
w ścianie zewnętrznej. Odchody stałe i płynne spy-
chane są łopatą lub w okresiie letnim zmywane wodą
do zbiolrnika.

Opróżnianie zbiorników odbywa się okresowo przy
pomorcy urządzeń asenizacyjnych. Wielkość legowi-
ska w milarę wzrolstu zwierząt reguluje się przy po-
mocy ruchomej przegrociy (patrz szkic). Dostosowanie
powierzchni legowiska w okresie tuczu do wielkości
tuczników warunkuje oddawanie odchodów na części
gnojowej, a część legow,iskowa pozostaje sucha.

Doświadczenie przeprowadzone w 2 cyklach produk-
cyjnych: I - 1marca dc 4 września 1964 r. (cykl letni)
i 1I - od 1 października do 21 kwietnia 1965 r. (cykl
zimowy).

Materiał wzięty do doświadczeń był rasy w.p.b.,
zakupiony z wolnej po,daży i częściowo z kontraktacji
na terenie pow. zarrrojskiego, hrubieszowskiego,
chełmskiego i tomaszołł,skiego. W okresie tuczu prze-
prowadzan,o kontrolę upadków i wybrakowań sztuk
ze względu na słabe przyrosty spowodowane przeby-
tymi chorobami.

Doświadczeniem w cyklu letnim w chil.ewni k,ontrol-
nej objgto 340 sztuk, a w doświadczalnej 251 sztuk.
W cyklu zimowym w chlewni korrtrolnej objęto 437
sztuk, a w doświadczalnej 347 sztuk,

Tuczniki w chlewni d,ośwadczelrnej jak i kontnol-
nej dop
110 ke,
wszy,stk ył (
4 osoby w tym 2 7ekarzy weterynarii), w celu stwier-
dzentia zmian pogrypowych w narządach oddecho-
wych.

Uzyskane wyniki z pTzeprowadzonych badań zesta-
wiono w załącz.onych tabelach,

Omówienie wyników
Zaktrpione warchlaki w okresie wiosnv pod

względem korrdycyjnym byłv raczei słabe. S,po-
wodow,ane to było tlgólnym niedoborem pasz
w tym czasie u ploduaeIntów pnosiąt. Za[<upio-
ne do tacnl zlrnowego były w lepszej kondycii,
gdyz pochodziły z odchowu letniego (tab. 1)"

Jak wyrrrrik,a z powyższei tabeli, zachodzi wń-
ła różnica w średnich ciężaru grup cyklu let-
niego, nieco wiEksiza różrrica iest w średLnich
cykltr zimowego przy rozpoczęciu tuczlt.

Od rozpoczęlcla tuczltl do iego za,konczemia
w obu chlewniach były upladki i wybr,ail<owa-
nia sztuk nie nadających się do dalszego tuczll,
co przedstawi,a poniższa tabeła (tab. 2).



Nr4 MEDYCYNA WETERYNARYJNA Rok XXIII

ciężat: I Ilość
sztuki lsztuk ob-

y roz-| jętych
u 1doświad-

wiad- czeniem
czenia | (n)

Tab. 1, I1ość i średni ciężar warchlaków wziętych do
doświadczenia w cyklu letnim i zimowym

Tab. 3. Zmiany w narządach oddechowych stwier-
dzone komisyjnie po uboju sztuk przy cie_żarze 110 ke

okres tuczu tuczu I
Ietni

Cykl tuczu It
- zrmowy

okres tuczu

Nazwa
chlewni

Ilość
ob-

jętych
oświad-
czenrem

(n)

średni
ciężar
sztuki

przy roz-
poczęcru
doświad-
czenla
wkg

luczzlmowy

431 347

Nazwa chlewni

Ilość sztuk
ściowych
ubojowi
Poubojowe
w płucach

pełnowarto-
poddanych

zmiany

qa,

12

5,1?

304

135

44,40

392

110

28,06

286

2I8
76,22

Tab, 2, Zestawienie strat i wybrakowań sztuk w okre- w%( tach)

okres tuczu

Nazwa chlewni

Ilość sztuk przy rozpo-
częciu tuczu
Wybrakowane w okre-
sie tuczu
w tym z powodu:

grypy
innych chorób

oCent)

Padnięcia w okresie tu-
czu
w tym z powodu:

grypy
innych chorób

Jak widać z wzytoczonei tabeli ilość wybra-
kowanych ia[< i padłych sztuk w chlewni do-
świadczal,ne-i była rliższa, niż w kontrolnej,
zarówno w cyklu letnim, jak i zimowym.
w okresie niższei temperatury w chlewni kon-
trolnei zaobserwowano, że sztul<i silnieisze le-
żały sta]e n,a lego\^/isku sr-rchym, natomiast dla
słabszych pozostawałv części kojca zagnojone.

Po uzyskaniu przez sztukę średniego cięża-
ru 110 kg, wszystkie tuczniki z okresu Łllczu
Ietniego (cykl letni) jak i zimowego (cykl zi-
mowy) poddano ubojowi i komisyjnej wycenie
zmian w przewodach oddechowych jako zrnian
pogrypowych. Uzyskane wyniki Zestawiono w
tab. 3.

Dane liczbowe tabeli 3 wskazują na wyraźny
wpływ legowiska ze słomy prasowanej na zdro-
wótność tuczników. Nalezy zaznaczyć na pod-

Zeń, Że tucz-
sowanej sło-
jowy 110 kg
niż tuczniki

w chlewni o tradycyjnym sposobie słania
równo w cyklu letnim, jak i zimow;rm.

Wnioski
W okresie tuczu stwierdzono niższy procent

wybrakowań i padnięó tuczników utrzymywa-
nych w chlewni o legowisku z prasowanej sło-
my, zaró;wno w okresie letnim, jak i zimowym.

2. Stwierdzone zmiany w płucach po zabiciu
sztuk, występują w niższym procencie u tucz-
ników utrzymanych na legowisku z prasowa-
nej słomy, w porównaniu z tlcznikami ltrzy-
mywanymi na 1egowisku o tradycyjn;rm sposo-
bie słania.

3. Stosowanie legowiska z prasowanej słomy
umożliwia zwiększenie obsady tuczników w

i słanie słomy.
5. Prowadzenie tuczu trzody chiewnej w

chlewniach o legowiskac|t z prasowanej słomy
czyni pracę fizyczną z punktu widzenia psy-
chicznógo przyjemniejszą, mniej uciążliwą, a
tvm samym i ekonomiczniejszą.
" 6. W c"elu zmniejszenia kosztów na urządze-

nie stałych legowisk można stosować słomę
z rzepaku.
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